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Jak oskarżony spędza dzień.— Proces ces „mateczki! Kozłowskiej. — Areya 


biskup Kowalski całował, lecz inaczej...— 


—Niemoralne 


sceny w lesie. = 


Mandolinistki i łóżko za ołtarzem.— Troszkę o psychologji kobiecej. 


Oskarżony- arcybiskup Kowalski. 


1 Płock, 22 września. 

Główną postacią, na którą zwrócone 
są oczy wszystkich dziennikarzy prze” 
bywających w Płocku. jest oczyw.ście 
arcybiskup Kowalski. W chwili obecnej 
jest on bezwątpienia  najpopularniejszą 
osobistością 'w całym kraju. ` 

Po dokonaniu szeregu wywiadów z 
bohaterami głośnego procesu wszczyna* 
my starania w celu uzyskania rozmowy 
z oskarżonym lecz i tym razem stają 
nam na przeszkodzie znaczne trudności. 

Arcybiskup Kowalski po odprawie” 
niu modłów udaje się zrana autem do są 
du. W czasię przerwy obiadowej wraca 
do klasztoru, a potem znowu wyjeżdża 
do sądu. skąd wychodzi późnym wie” 
czorem ogromnie zmęczony. 

Trudno znaleźć więc kilka chwil 
czasu na rozmowę, 

Mimo tych trudnośc' udało nam się 
jednak w czasie jednej z przerw zdobyć 
wywiad z głównym bohaterem płockie” 
go procesu. 


Dawne procesy 
mar awitów. 


Oskarżony jest zupełnie spokojny. 
Nie zdradza zdenerwowania. Mówi po” 
woli, ciclo, dobitnie, 

— Czy to jest p.erwszy proces mar” 


jawieki? —  zapytujemy arcybiskupa 
Kowalskiego. 
— Nie... — odpow'ada oskarżony — 


O „uprawianie nierzadu'* oskarżona 
była również założycielka kościoła mar” 
jawickiego mateczka Kozłowska. 

Prasa pewnego kierunku wypisy” 
wała na ten temat rzeczy nieprawdzi* 
we. Autorów zaskarżyl śmy do sądu. 

Ġarety pisały w dalszym cąglu że 
wśród marlawitów dzieją się orgie na 

tle erotycznemi... 
Poco mamy sięgać do dawnych cza” 
sów ?.. — opowiada dalej arcybiskup 
Kowaiski — Przyjeckał obecnie do Flo” 
cka ma mój ”ozes ksiądz , kolgeras z. 


i ksiądz Tałuba z Li- 


twy... Nie widziałem się już z nimi od 

dłuższego czasu... Obydwaj księża opo“ 

wiadali mi, że 

na Litwie i w Czechosłowacji odbywały 
się takie same procesy. 

Tam również oskarżono marjawitów o 

niemoralność. 


Księża z wyższem wyke 
ształceniem. 


— Jaki element przeważa wśród 
księży marjawick.ch? — zadajemy na 


stępne pytanie. 


— Jeżeli chodzi o mnie. jestem magi- 
strem teologiji, ukończyłem uni *wersyfęt 


w Peiorsbargi, De i PIRIT zA 


Kośctół i klasztor m 


nik 1 współtwórca ruchu mariawick'ego 
biskup Próchniewski jest również ma” 
g'strem teologji Taki sam cenzus naw 
kowy ma łódzki biskup Gołębiowski, 
Ks'ądz Feldman studjował na uniwersy” 
tecie w Dorpacie i Lipsku. Mamy wielu 
dzielnych organizatorów i działaczy spo 
tecznych, 


„Ca'owałem jak oiciec...* 


— Czy mógłby ksiądz udzielić kilku 
wyjaśnień w sprawie zarzutów, jakie 
mu poczyniono? 

— Zarzutów tych ies: sporo... Mię” 
dzy innem — jak wynika z aktu oskar” 
żenia — świadkowie stwierdzają, że 
całowałem dziewczynki z internatu w 

jakiś niezwykły sposób... 


g0 REL „że ZASKOCZY, | pe 


Trudno mi nawet powtórzyć to, co o:re 
mówią... Stwierdzam tylko, że zarzuty 
te odnoszą się dọ okresu z przęd trzech 
lat, a więc dz ało się to wówczas gdy 
te dziewczęta były jeszcze bardzo 
młode.» 
Ponieważ jestem ojcem w klasztorze 
1 internacie, wszystkie zakonnice i pen“ 
sionarjuszki internatu traktowałem ży” 
czl,wię, po ojcowsku... 
Jeżeli je kiedyś całowałem, to kierowa” 
ło mną uczucie czyste, całowałem je 
jak ojciec całuje swe dzieci, bo to były 
przecież takie młode dziewczęta... 
-= Następnie wysuwają mi zarzut te” 
lczas pobyty 


pm 


arjawitów w Płocku. 


w. lesie, 
kazałem sie rozebrać wszystkim zakon- 
nicom i księżom i wykąpać się w rzece. podobnego? 


W rzeczywistości sprawa przedsta” ! 
wiała się w ten sposób: 

Było to pewnego upalńego dnia. 
Słońce strasznie dopiekało. Upał był; 
„| niemożliwy. Ponieważ dziewczęta 


u | mdały poprostu z żaru, pozwoliłem m 


się wykąpać w rzece. Poszły więc sa” 
me do rzeki i tam się rozębrały, Myś” 
my zaś zostali na tem samem miejscu i 
odprawiłiśmy mszę. 

Od rzeki dzieliły nas pagórki 1 drze” 
wa, tak, że nic nie mogliśmy widzieć, 
co się tam dzieje, Tymczasem posądza” 
łą uas o podglądanie nawet o to, że 
wszyscy razem się rozblerall 


Nie odpowiada również prawdzi 
drugi zarzut, a mianowicie, że 

zakonnice przy nas się rozbierały, 
Ponieważ, jak już zaznaczyłem upał był 
tego dnia ogromny, więc siostry zwró* 
ciły się do matki z prośbą, vy im po" 
zwoliła zdjąć wierzchnię okrycia. 

Matka, nie widząc w tem nic niemo 
ralnego, zgodziła się. 

Siostry zdjęły więc tylko czepki I 
wierzchnie okrycia, lecz pozostały na" 
dal w ubiorach, szczelnie okrywających 
ich ciała, 

Suknie ich były długie, posiadały rę" 
kawy i zapięte kołnierzyki. 

Przechodzili przez las różni ludzią 
któżby się więc rozbierał wobec świad: 
ków? Przechodzi! między innymi rów” 
neż leśniczy, z którym rozmawialiśmy 
nawet. On nas wszystkich widział i mo” 
Że zaświadczyć czy któraś z sióstr m 
ła rozebrana. 


Orgie z mandolinistkami, 


— Z zeznań świadków wynika rów" 

nież, że urządzałom jakieś 

orgie z mandolinistkami — 
ciągnie dalej swe wywody arcybiskup 
Kowalski. 

Te ohydne sceny miały się podobno 
odbywać w moim pokoju... Mogę na to 
odpowiedzieć tylko tyle, że to byłoby 
wprost teclimiczną niemożliwością, albo- 
wiem pokoik mój jest taki mały, że nie 
mieściłoby się tam wcale tyle osób... 
Przecież razem ze mną miało tam być 
czternaście osób, gdzieżby tam było 
tyle miejsca?... 


Łóżko za ołtarzem. 


— Nie mówię już o takich nonzen* 
sach jak zarzut co do ukrywania łóżką 
za ołtarzem. Niektórzy świadkow.e 
stwierdzają — jak wynika z aktu oskar* 
żenia — że 

widzieli za ołtarzem łóżko... 
Ja tego łóżka „de widziałem. 


Rola matki Kowalskiej. 


W końcu arcybiskup Kowalski prze 
chodzi na temat tej części akiu oskarże* 
ira, która opisuje rolę matki Kowalskiej 
w inkryminowanych mu czynach. 

— Dobrze się stało, że choć matkę 

zwolniono od odpow.edzialności sądo” 


ej. 
Czy wogóle jest do pomyślenia coś 


Nawet z punktu widzenia psycholo- 
gicznego jest to poprostu niemożliwe, 
albowiem 
(żadna kobieta nie dopuściłaby do tego, 
by jej małżonek w jej obecności wyczy* 

niał coś podobnego... 

Na pa zakończykśmy dzisiejszy 
wywiad.? 

Wobec spóźnionej pory nie chcemy 
dłużej iatygować arcybiskupa Kowal- 
skiego, który i tak jest już bardzo wy 
czerpany. 

Dalszy ciąg procesu wyświetli, kta 


ma rację. . 
J. Bolski 
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Przed wyborami 
do Kasy Chórych w Łodzi. 


Józef: Jak tam, Konradzie, z wybo- |wę-odwiedzał ten 


rami do Kasy chorych? 


Konrad: Zbliżają się. Zaczyna się 


akcja przedwyborcza, zwykły w takich namio 


wypaclkach zgiełk, harmider, licytacja 
haseł i demagogja, tak chętnie stosowa: 
na przy połowie mandatów... 

Józet: I myślisz, że to doprawdy ta- 
kie ważne? 

Konrad: Ależ naturalnie, Kasa cho- 
rych jest instytucją bliższą wyborcy, ani- 
żeli sejm, senat, czy rada miejska, Każdy 
pracujący styka się z nią bezpośrednio 
właśnie wtedy kiedy jest chory i potrze- 
bujący opieki i pomocy, Każdy czuje ją 
co tygodnia czy miesiąca, kiedy przy 
wypłacie zaropku strąca mu się względ- 
nie znaczną sumę tytułem ubezpiecze- 
nia kasowego. Stosunek obywatela do 
Kasy jest tedy częściowo tylko prawno- 
publiczny, jak do innych ciał samorządo 


wych, ale posiada również wiele momen- 


tów prywatno-prawnych, które można 
ująć w prostą formułę: „Płacę i wyma- 
gam", 
Józef: Oj, prawda to prawda! Lu- 
dzie ciągle narzekają na Kasę. a jak 
idzie do wyborów, nie rozaimieją łą- 
czności pomiędzy swojemi interesami a 
czynnością wrzucenia kartki wyborczej 
do urny. A co uważasz za majważnieje 
szą rzecz przy relormie Kasy? 

Konrad: Przedewszystkiem sądzę, że 
ubezpieczeni powinni się domagać wol- 
nego wyboru lekarza, Lekarz jest kwe- 
stją osobistego zaulania. Każdy ma swe- 
go ulubionego fryzjera, krawca, swoją du 
kiermię i restaurację, dokąd chodzi naj- 
chętniej, a zdrowie, najcenniejszą rzecz, 
jaką posiada, powierza człowiekowi, do 
kiórego zaufania nie ma, Ja sam płacę 
składki, a wiesz, że mi się na posadzie 
nie przelewa, i gdy sam zachoruję, albo 
kto z rodziny, muszę drogo płacić dok- 
torowi, bo nie mogę dostać kartki kaso- 
wej inaczej, jak do lekarza, którego nie 
znam i który nie cieszy się mym zaufa- 


siem. Stąd wynika pewna ogólna nie-, 


chęć ubezpieczonych do Kasy i do le- 
karzy kasowych, wśród których jest 
wszak wielu dzielnych i uczonych ludzi. 

Józef: Zupełnie podzielam twoje 
zdanie. Zarówno robotnicy, jak i praco- 
wnicy umysłowi domagają się tego sa- 
mego. Wprowadzenie wolnego wyboru 
lekarzy przez chorych byłoby powitane 
z wielką radością, 

Konrad: Uważam, że to jednak nie 
wszystko. Systematyzacją leczenia przy 
tak ogromnym aparacie, jak kasowy, jest 
konieczną. Systematyzacja nie powinna 
jednak przybierać form szematyzacji, t, j, 
traktowania chorób į chorych w czambuł 
zaniechania wszelakiej indywidualizacji, 
zarówno cierpień, jak i ludzi. Chorzy 
dotychczas skarżyli się powszechnie, że 
lekarze nieomal ich nie badają, lecz uła- 
twiają sobie pracę, za cenę zaniedbania 
chorego, Naturalnie, jest w tem wiele 
przesady, bo znaną jest rzeczą, że cho- 
rzy są bardzo  przeczuleni na punkcie 
choroby. Podwyższenie poziomu lecze- 
nia wymaga jednak wzmożenia kosztów. 

Józef: Skąd wziąć pieniędzy? Prze- 
cież chyba nie przez podwyższenie skła- 
dek. 

Konrad: To jest wcale niepotrzebne. 
Trzeba raczej przestrzegać zasady, że 
Kasa chorych jest przedewszystkiem dla 
chorych. Oszczędności na adnfinistrację 
powinny zapełnić luki, które mogą pow- 
stać przy podwyższaniu kosztów lecze- 
nia. Oto jest cała tajemnica: kasa nie dla 


| urzędników, ale dla ubezpieczonych.» 


W. Więęławski, 


XPRESS 


moly dnia | Najnopularniejszy berliński literat — cygan 


ął z Berlina wraz z ulubioną kawiarnią. 


Umarła stara, znana kawiarnia naj- wszystkie sławy Berlina, grająe w karty Tragedją jego było, że pełne uroku po- 
wytworniejszej dzielnicy Berlina: Cafe | gawędząc, popijając i pożyczając wza- 


des Westens, Każdy przybysz nad Szpre 
okai by 

się typom i typikom cyganerji artystycz- 
no-literackiej, która rozbiła tam swoje 
ty. Gromadziły się w tej kawiarni 
ERTE 


Tak wyglada luksusowa restauracja w 


rzypatrzyć rek najwyżej na wieczne 


Restauracja w „Zeppelinie*. A 


jemnie od siebie po jednej do dwuch ma 


Długoletnim królem tej gromadki był 
znakomity pisarz niemiecki Rudolf Jo- 
hannes Schmied, Niepowszedni talent 
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kab'iie nowego „Zeppelina“ zbudowa- 


nego prze z Niemcy. 


Zbrodniał6-ietniej eri tomanki 
Zastrzeliła brata, który przeszkodził jej 
w schadzce miłosnej. 


16-letnia Eleonora Oberholzer z 


Dormnbim koło Bregencji pomimo swego | 


młodego wieku miała wielu wielbicieli. 

Piękna dziewczyna wyróżniała z po- 
śród licznego grona adoratorów 18-let- 
niego gimnazjastę Antoniego Luśgera. 

Rodzice młodej dziewczyny — dowie 
dziawszy się że ich młodziutką córkę łą 

miłosny stosunek z Luśśerem, wys- 
łali Eleonorę na wieś do krewnych. 

Przed kilku tygodniami Eleonora po 
wróciła do domu i znowu zaczęła spoty 
kać się ze swym ukochanym Antosiem. 

Schadzki te oczywiście odbywały się 
w największej tajemnicy przed cami 
i starszym bratem pełnej temperamentu 
panienki. 

Przed kilku dniami rodzice Eleonory 

brali się z wizytą do znajomych, 
Młoda dziewczyna oświadczyła, że gło- 
wa ją boli i pod tym pretekstem pozosta- 
ła w domu. 

Skoro znalazła się sama, zatelefono- 
wała do Luggera, aby przyszedł, 

Młodzi przepędzili dwie paor na 
czułem sam na sam, gdy nagle powiócił 
brat Eleonory. 

Oburzony sytuacją, jaką zastał, za- 
czął siostrze robić gwałtowne wymówki. 

Wkrótce potem sąsiedzi  posłyszeli 
kilka strzałów rewolwerowych, Lugger 
wyskoczył z okna pierwszego piętra do 


ogrodu, 
Za chwilę Werner Oberholzer wy- 
biegł z mieszkania, wołając: 
— Ela mnie zamordowałal.. 
Potem padł bezprzytomny na ziemię. 
Rannego młodzieńca przewieziono 


do szpitala, gdzie stwierdzono, że dwie |przez chwilę pesa, 
© 


kule rewolwerowe przeszyły mu pierś i 
płuca, a jedna utkwiła-w ramieniu. 
Stan postrzelonego jest bardzo groż- 


ny, 

Wdrożone natychmiast śledztwo | 
jawniło, że Eleonora strzeliła do brata w 
chwili, gdy ten zamierzał uderzyć jej ko 
chanka. 


18-letni amant uciekł oknem przera- |. 


żony, ale 16-letnia jego przyjaciólka po- 
zosała w pokoju i spokojnie przypatrywa 
ła się przez o, gdy lekarz pogotowia 
kwa” nakładał jej bratu opatru- 
nej 

Młodocianą sprawczynię mordercze- 
go zamachu aresztowano. 

Eleonora z całym cynizmem zdepra- 
wowanej przedwcześnie istoty oświad- 
czyła, że chciała zabić brata, ponieważ 
pragnął ją steroryzować i zamierzał znie 
ważyć jej ukochanego, 


etyckiego i zalet artystycznych dwa 
główne dzieła szczerego poety: „Carlos 


nieoddanie. i Nicolas w Argentynie" i „Carlos i Ni- 


colas na morzu” skwaliłikowane zosta- 
ły przez krytykę jako arcydzieła dla... 
młodzieży, Widocznie ambicje tego au. 
tora sięgały gdzieindziej, Dość; że dozna 
wszy rozczarowania, przestał pisać i zo- 
stał typowym cyganem literackim, Ojciec 
jego posiadał piękną hiacjendę w Argen- 
tynie, dókąd też zmykał Schmied dość 
często, 

Naładowawszy należycie portfel, wra 
cał jednak poeta niejednokrotnie do Ber 
lina i wprost z dworca kolei zajeżdżał do 
Cafe des Westens, gdzie urządzał się 
na stałe, zabawiając przyjaciół i obcych 
rozkosznemi facecjami. Nagle zniknęła 
ta postać znana na bruku Berlina wra» 
z umiłowaną kawiarnią. a 

Trzy razy pod rząd urządzali zamoż» 
ni rodzice Johannesowi w Berlinie pięk 
ne mieszkanie wyposażając je we wszye 
stkie wymysły ówczesnego luksusu. Za 
każdym razem  pozbywał się Schmied 
tych wartościowych ruchomości za bes 
cen i spał smacznie na stołach bilardo- 
wych swej kawiarni, Przyjechała matka 


którą bardzo kochał, z dalekiej Argen- 


tyny, i czymiła mu wyrzuty z powodu 
marnotrawstwa i nieuleczalnej lekko- 
myślności: — Powiedz Johannesie, czyż 
nie masz dość pieniędzy, czy nie żal c 
SA) stylowych mebli? 

idzisz, matuchno — tłumaczy sie 
lekkoduch — meble i pieniądze mają je- 
dną wspólną cechę, dla której tak rad 
się ich pozbywam. Nowe czy stare są O=, 
ne zawsze takie same", 

Był niebywałym hipochondykiem. W 
eleganckiej restauracji przy Kurluersten 
dammie zajada Schmied ostrygi w-tows= 
rzystwie jakiegoś snoba, który lubił po- 
kazywać się.z literatami, Po dwóch czy 
trzech tuzinach zakropionych obficie 
doskonałym „renem”*, stwierdza wytwos 
ny towarzysz, że doznaje jakiegoś niem- 
łego uczucia w żołądku, Żartem zauwa- 
ża on: z 
— A możę ostrygi były zepsute? 
Schmied blednie jak kreda. Siedzi 
wreszcie zrywa się 
jak oparzony i z okrzykiem wywołują- 
cym popłoch w całym lokalu: 

Jestefty otrucil'* wypada be». 
O y somai, na ulicę i pędzi 
o pobliskiej apteki, Jest godzina późna 
apteka zamknięta. Johannes dzwoni, 
jak opętany, Wreszcie otwiera zaspany 
laborant. 

— Panie na miłość Boską, prędzej, 
jesteśmy 


ratuj mnie i mego znajomego, 
otruci| 

A jakiej trucizny zażyli panowie? 

— Zjedliśmy ostrygi! 

— A skąd wiedzą panowie, że były 
one zepsute? 
iem z całą pewnością, bo towa 
rzyszowi memu burczy coś w żołądku— 
brzmiała odpowiedź desperata. 

Nie trzeba dodawać, że żadnemu » 
„otrutych” nic nie było i że za kawał ten 


|zapłacić musiał Schmied dość drogo. 
ER TOOATTIWGTZ RO a WO PR SZTZOROZORCYE WE OZNA ERA 


Ochrona rodziny we Francji. 


Spadek liczby urodzeń we Francji 
stanowi, jak wiadomo, przedmiot saj- 
głębszej troski majwybitniejszych przed- 
stawicieli społeczeństwa francuskiego. 

Wynikiem jej jest pomiędzy innemi 
dążenie do możliwie szyt'iej asymilacji 
wychodźotwa polskiego, nie poddającego 
się jeszcze prądowi do ograniczenia po- 
tomstwa. Równocześnie, od wielu już lat, 
podejmowane są we Francji heroiczne 
wprost wysiłki w kierunku ochrony ma- 
LESES ` 


Poddaj się hipnozie 


a zdasz doskonale egzamin! 


Młody uczony angielski dr. Buchanan 
kk żyw w Glasgow w Szkocji prelekcję, 
w której opowiedział o niezwykle inte- 
resującym. wypadku ozy. 

Mianowicie dr. Buchanan zahypnoty- 
zował w kolegijum w Cambridge cały sze 
reg wpisowi przystępujących do eg- 
zaminów i wszyscy oni 
chociaż niektórzy z nich 


poprzednio za nieuków. 
Dr. Buchanan twierdzi, że zahipnoty 
zwa osoba nie może rego uczynić, 
y przeciwnem jej dobrym in- 
stynktom, np. wykluczonem jest zabój- 
stwo pod wpływem hipnozy, ale siły fi- 
e i psychiczne danej jednostki mo- 


zyczn 
doskonale, |gą być masilone przez oddziaływanie 
uważani byli | wpływów hipnotycznych. 


cierzyństwa i wspierania liczniejszych 
rodzin, 

O stanie tych zabiegów aż do cza- 
sów ostatnich informują doskonale dwie 
zwięzłe broszury, które się świeżo uka- 
zały nakładem francuskiego Stowarzy- 
szenia postępu społecznego (Association 
francais pour le progres social Paris, 
rue de Babylone 34). Jedna z mich p. t. 
„La protection de la maternite en Fran- 
ce“, napisana przez p. M. Valadier, dy- 
rektora ubezpieczeń spo źcznych w fran 
cuskiem ministerstwie pracy, zajmuje 
się zagadnieniem ochrony macierzyń- 
stwa, druga. p. t; „Les generalisation", 
pióra p. P. Framcois, podaje bardzo cie- 
kawe informacje o szeroko we Francji 
rozpowszechnionym systemie  zasilków 
rodzinnych dla robotników i pracowni. 
ków. 

W związku z rozwojem w Polsce ak- 
cji ustawodawczej i społecznej na polu 
opieki nad matką i dzieckiem, `œ oraz ze 
zmniejszeniem się rozrodczości. w na- 
szych wiekszych ośrodkach miejskich 
zwracamy uwagę na powyższe cenne 

ikacze, 


a Mea M 


roces Mar 


EXPRESS" 


Po przerwie zeznawali dalej świadkowie oskarżen'a. 
Na czem polegał ustrój „kościoła-filadeliijskiego*? 


Gdy sąd wszedł ponownie- na salę, 
przystąpiono do badania 
Henryki Fijałkowskiej, 
siostry badanej wczoraj Haliny. 


To, co odczytał o niej przewodniczą- | n 


cy w czasie jawnej rozprawy, przedsta 
wia się, jak następuie: 

Henryka Fijałkowska wstąpiła do 
klasztoru marjawitów w czerweu 1924 
roku. Po roku otrzymała habit i imię 
Romana. Opuściłą klasztor w listopa- 
dzle 1926 r. Zauważyła, że 
Kowalski obcałowywał i publicznie i na 
osobności zakonnicę I dziewczynki z in= 

ternatu, 
wyróżniał więcej przystępne, brzydsze 
przeciążał pracą, 

Słyszała, że zakonnice | dziewczyn- 
ki chodziły do Kowalskiego wicczora- 
mi. To wszystko w związku z przecią- 
żeniem jej pracą, zniewoliło ją do opu- 
szczenia klasztoru, | 

Ostatnim z przesłuchanych wczoraj 
świadków była 

Józefa Paluchówna, © 
Jest to pierwsza kobieta z pośród do- 
tychczas zbadanych, : 
której można odmówić urody. 
Ubrana z małomieszczańska. 

W akcie oskarżenia czytamy o niej: 

Józefa Paluchówna wstąpiła do za- 
konu w roku 1911, a-opuściła klasztor 
w lutym 1926 r, przekonawszy się, że 
w klasztorze uprawia się rozpusta. We- 
dlug zeznania Paluchówny w klasztorze 
marjawitów jest specjalna organizacia 


"zwana „kościołem iiladeilijskim", Jest 


to zgromadzenie wszystkich zaślubio- 
nych i kandydatów mianowanych przez 
Kowalskiego do stanu małżeńskiego, 
składające się jedynie z księży i zakon- 


ic. 

Ustrój kościoła „filadelfijskiego”, jak 
styszała Paluchówna od siostry Damia- 
ny, należącej do grona tego kościoła, 
dzieli się na trzy stopnie, 

Przyjęcia dokonywa biskup Kowal- 
ski bez świadków w następu.ący spo” 
sób: Oświadcza, że miał „obiawięa'e* 
od niebios, wskazujące mu na jakąś za” 
konn.cę, jako kandydatkę na małżonkę. 
Wzywa ją do siebie, oznajmia o tej wu” 
li nieba į przez pocałunek w usta, doty” 
każąc swoim jezykiem jej języka przył” 
muje ją do stopnia pierwszego kościoła 
„filadeliiiskiego"*. Pocałunek ten ma 
ziiaczenie oczyszczające, Zależnie od 
„zrozumienia* kandydatki objawionego 
Kowalskiemu, Kowalski przyjmuje ią 
do drugiego stopnia przez 
położenie swej ręki na lewej obnążonej 
i piersi kandydatki. 

Do trzeciego stopnia rytuał wyma” 
ga uklęknięca obojga naprzeciw siebie 
i innych obrzędów, których sostra Da- 
miana podać nie chciala. Gdy Paluchó" 
wna zapytała obecną przełożoną zaka 
nu w Lublinie, Helenę Marczewską w 
zakonie Lucynę, dlaczego tak zdaleka 
trzyma się od przełożonych księży, ta 
odpow:edziała, że 
chce być uczciwą | żoną jedynie swego 

męża. 
FPSS. 


„Jest podobny do ciebie 


więc go pokochałam“ 


545 


pisała „wierna“ przyjaciółka do przyjaciela. 


Łódź, 22 września. 
Interesy handlowe zmusiły Mieczye- 


ława Filipczyka do wyjazdu na stałe do | 
koi Jego przyjaciółka Monika Majer | Filipczyk przyjechał do 


ekspedientka pozostała w 

— Gdy t się w Wiimie — 
Pw ją — znów zamieszkamy ra- 
zem, 

Minęły cztery miesiące. 

ROCCA 
mogę j 

— Jeszcze trochę cierpliwości — od- 
powiadał jej Filipczyk — już niedługo 


będę cię mógł sprowadzić do siebie. 
Przed t em Monika wysłała mu 
list tej treści: 


Nie mogłam dłużej znieść samot- 
mości. Stało się. e wdoagryci 3 się z pe- 
wnym mężczyzną, który jest łudząco da 
ciebie podobny, nietylko z powierzelsow 
ności, ale i z charakteru. przeby* 
wam w jego towarzystwie, je mi 
że mam ciebie przed sobą, Ciebie, Miet 


Mio wie tośkolwiek 


o nieznanej, wytwornej kobiecie 
której skrwawione zwłoki wydo= 
byto z pod kół pośpieszriego 


| pociągu = 
© W NE 
(MG DRZE BEE NCM: CZENIA 


Czerwony kur. 


W Piaskowicach pod Radogoszczem wy- 
bucht groźny pożar, który groził zniszczeniem 
całej wsi. Węzwano sześć oddziałów 
ogniowel z okolicy. W wyniku, kllkuzgodzitmej 


akofi ratunkowej pożar stłumiono, Pastwa ognia mieszkaniu i 


padły domy mieszkalne i zabudowania gospo- 

darskię Sobka i Juraszką, Straty bardzo zna 

czne, 

*906390V900009900009000609000960 
TĘATR POPULARNY, 


Komedja Nikorowicza „W zołębniku* grata | ki, podpisywa 


bodzie dziś o godz, 4,30 po poałudatu | 8.30 wie- 
czerem. w niedziclę o godz. 4.30 po pol, i 880 


ropotn.czy cha 


oraz w poniedziałek o 8.30 wiecz dla zrzeszeń | 


+ 


straży | WMA sumk 


|ku, nigdy nie zapomnę i zawsze będę ko- 


chała, 
Natychmiast po otrzymaniu tego listu 
Łodzi. 

-= Nazwisko tego łotra! — męczył 
przyjaciółkę, która nie chciała mu tego 
powiedzieć, : 

Wczoraj wieczorem zastał go w jej 
mieszkaniu, Rywal, Jan Skorupski, był 
silnym, rosłym mężczyzną, lecz uległ w 
walce z Filipczykiem, który go dotkliwie 
poturbował, Rannym zaopiekowało się 
pogotowie 


 Zachodzą wątpliwości, dodała, czy” 
je są dzieci w. żłobku, czy małżeństw 
marjawickich, czy Kowalskiego. Oprócz 
żony przełożonej 
Kowalski ma sześć oblubienic. 
Fakt ten również stwierdza b, mar” 
jawicka zakonnica Marja Wąsakówua. 
Oblubienicami tem są siostry: Miłość, 
Dilekta, Klementyna, Michaela, Celesty- 
na i Regina. 
Innym księżom Kowalski też przy* 
dzielał młośnice. 
AETA 


Bankierzy a 


Ste, 3 


jawitów w Piccku. paz 


Wszystkie mitośnice należą de koś 
ciota filadelfiskiego. Jednocześnie Palu 
chówna stwierdza o wzywaniu przez 
Kowalskiego dziewcząt ma noc. 


Na tem wczorajsze posiedzenie zi 
kończono. Wedle prywatnych informa" 
yi, zasiaghiętych u przewodniczącego 
trybunału, i 
rozprawa ciągnąć sle będzie prawdopo 

dobnie jeszcze przez cały przyszły 

tydzień, 


merykańscy 


przybywają dziś do Warszawy 


rozpoczną się w tych 


Łódź, 22 września. 
Jak się „Express* dowiaduje, w dniu 
dzisiejszym przybywają do Warszawy 
przedstawiciele amerykańskiego ken" 
sorcjum bankowego „Lamport, którzy, 
jak wiadomo, podpisali przed kilku mie” 
siącami umowę wstępną w sprawie po" 
życzki 6 miljonów dolarów dla Łodzi, 
Pożyczka ta nie została w swoim 
czasie. przez rząd zatwierdzona, ze 
względu na pierwszeństwo udzielone 
pożyczce śląskiej. Normalnym zatem 
biegiem rzeczy przyszła obecnie koiej 
na pożyczkę łódzką, którą rząd obiecał 
zatwierdzić, o ile tylko odpowiadać be” 


—— m ———- 


dą temu korzystne warunki emisyjne na Ki 


rynku finansowym. 

s „Ponieważ jednak .w tych dniach wy” 
gasa opcja udzielona tow. „Lamport“ 
przez miasto, a warunki na rynku finan" 
sowym uległy od chwili podpisania u 
kladu wstępnego pewnym zmianom, li- 
czyć się należy z tem, że każda ze stron 
a zwłaszcza bankierzy domagać się bę” 
dą odpowiednich zmian w poszczegól” 
nych punktach umowy. 


Rokowania więc rozpoczną się sd 
początku, a gdyby amerykanie okazali 
się nieustępliwi, wówczas Istn'eje moż” 
liwość, że magistrat wogóle zerwie z ii- 
mi kontakt | zwróci się do jednego z 


Oszalały buchalter prowadził 


księgi swego wyimagit:.owaiiego 


przeds ęb orstwa? 


: Łódź, 22 września, 
Trzydzieści lat był buchalterem w je 
dnej z finm miejscowych. Nie 
się nigdy wyjątkowemi zdolnościami, Był 
pro jednym z szarych urzędników, 
wą spotkać można w każdem biu- 
rze. Na starość stracił chleb. Wydalono 
go, gdyż klijenci poczęli się skarżyć, iż 
ich żle traktuje. Alfons Ferst (tak się bo- 
wiem nazywał, a mieszkał przy ulicy 
Wólczańskiej) ostatnio zdradzał już obja 
wy obłąkania, to też szelowie „na wszel- 
ki wypadek” postarali się go usunąć. 


Ferst nie przejął się tem zbytnio. W 
ciągu tyloletniej pracy odłożył sobie pe- 
ę, która mu mogła starczyć ną 
czag. Zamknął się więc w swem 
pracował w pocie czoła. 
Fantastyczne bilanse nieistniejących 
firm, skomplikowane obliczenia kasowe 
nie pozwalały inu nawet spać, w mocy. 
Liczył, dzielił, mmożył, wypisywał cze- 

i asygnaty kasowe, weksle; 
kwity. Mijonowe operacje finansowe, 
które oczywiście w rzeczywistości nig- 
dy nie zostały przeprowadzone, pozwoli 


jakiś 


odznaczał | 


CZYORGO E | p odpalił mieszkanie dla zdobycia as k!racii. 


|d mu zupełnie zapomnieć o całym twie- 


cie, 

Od kilku dni Ferst zdradzał silne zde 
'nerwowanie, 

— Nie zgadzają mi się książki — mó- 
wit do służącej, jedynej powiernicy 
cały interes pójdzie do djabła, ktoś mnie 
musiał oszukać. 

Wozoraj w n z sypialni obłąkane- 

o buchaltera rozległ się przeraźliwy 


— Zbanikrutowałem! Tylko asekura» 
cja może mnie uratować, 

Po chwili z sypialni buchnęły płomie 
nie. Ferst podpalił mieszkanie. Ogień u- 
gaszono jeszcze przed przybyciem stra- 
ży. Nieszczęsny buchalter zostanie prze 
wieziony do szpitala dla umysłowo cho- 


SZKOŁA TANCA 


W. Lipińskiego Traugutta" 
z 


Ewangielicka Ne 


apisy: s=== 5 
17, ewent, na miejscu, 


Rokowania w sprawie pożyczki dla Łodzi 


dniach. 


„konsorcjów angielskich, które już daw 
niej złożyło magistratowi swoją ofertę. 
Ofert tych w ostatnich czasach napły* 
nęło więcej, co jest dowodem, że w o 
pinji angielskiej a zwłaszcza w słerach 
finansowych zaszedł poważny zwrot di 
papierów polskich, 

Ponieważ amerykanie mają fuż dziś 
przybyć do Warszawy, rozmowy poły” 
czkowę rozpoczną się niebawem. 

Najbliższe dni przyniosą niewatpli: 
wie rozwiązanie sytuacji. | 


Która 7 pieknych pań 


umie dziś kochać tak wiernie 
i ofiarnie jak kiedyś kochała — 


Ana Karenita 


8 NOTESIE 
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Tajemniczy rabunek 
w mieszkaniu inżyniera. 


Władze policyjne zostały zaalarmo- 
wane śmiałym rabunkiem, dokonanym 
si mieszkaniu inżyniera Gałązki w Ła- 
sku. 

W nocy, gdy cała rodzina inżyniera 
była pogrążona we śnie. do ich miesz- 
kania włamało się kilku złodziei, któ- 
rzy splądrowali wszystkie pokoje. Spu- 
stoszyli oni wszystkie szafy, kredens, 
plurka, zabierdjąc ze sobą nawet przed 
mioty posladające minimalną wartość. 

Zachodzi przypuszczenie, że włamy 
wacze uśpili rodzinę inż, Gałązki przy 
pomocy jakichś proszków. Grasowali 
oni bowiem w pokojach, w których 
spali domownicy i zabrali im nawet o- 
buwie. Dopiero nazajutrz rano inż, Ga- 
łązka, który pierwszy zbudził się ze 
shu, stwierdził kradzież. 

Władze policyjne, które zostały za- 
wiaądomione o tym występie, są już ná 
tropie sprawców. 


Truiąca roślina. 


4-ietni Paweł Dubaęd (Alcje I-go Mada 120) 
bawił się na przyłegałacym do donum polu; 
udzie natknął się na bieluń, trującą roślinę, i 
zjadł ją. Chłopczyk uległ zatruciu. Wezwarie 
pogołowie w stanie bardzo ciężkim przewięzło 
go do szpitala Anny-Marji. 


S$amcbójstwo. 


Na ementarzu w Rudzie Pabianickiej targ 
nęła się na życie Holena Milczowska. zamiesz 
kala w Łodzi, przy wllcy Nowaka 21. Napili 
się ona większej dozy truciziy Ja myszy. Do 
zofca emęnlammy do desperatk| wezwał poroto- 
wie, które w stanie nioprzytonmym przewiozło 
ja do szpitala w Radogoszczu. Przyczyny tor 
paczliwego kroku uie ustaloną, 
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N” 


Dla niegrzecznych 
dzieci. 


Meyer z Mayerową wybrali się podczas 
fata do zapadłej dziury nad granicą rumuńska, 
gdzie prócz nich i starej baby z Kiele nikogo | 
nie było. 

Pierwszego dnia po przyłeździe Meyerowie 
wybierają się na przechadzkę. 


Mayerowa wyciąga z walizki nowa jedwab į 


mą suknię, brokatowe pantofle i całą swą biżu- 
terię. 

Meyer jest zdziwiony. 

— Poco ci to?... Kto nas tu zobaczy?... 

— Nic nie wiadomo — odpowiada Mayero- 
wa — skąd wiesz, może akurat przeleci jakiś 
aeroplan.,.. 

* 


W szpitału wariatów. Dyrektor zakładu po- 
kazuje gościowi jakiś pokój i powiada: 

— W tym pokoju umieszczeni są chorzy, 
którzy cierpią na automanię. 

— Dobrze, ale ja tu nikogo nie widzę... — 
dziwi się gość: 

— Właściwie... Oni wszyscy leżą pod łóż- 
kami i małstrują,... 


W Malinowej. Muzyka gra „Pocałunek ko- 
chanki“ — tango. 
— Jak się pani podoba mój taniec?... 
talent w nogach, COP.. 
— Pau jest pewnie doskonałym fotbalistą, 
prawda? 
* 


Rozenbergowie z rodzeństwem wybierają 
się na bał. 

— Co my włożymy? — pyta jedna z córek. 

— Każdy włoży strój tego samego koloru 
ço włosy — proponuje Lola, 

— Doskonale... 
kinke, Julcia rudą, mamusia szarą, 


Mam 


— Na litość boską! — zrywa się nagle z|nych biednych malutkich sierot.. 


een sepma pamasa ee A PD a YI wz 


| 
| 
| 


| 
Oryginalny okaz ptaka. Azjatycki sęp wygląda zupełnie, jak indyjski fakir, 
który rozmyśla o zbawieniu duszy. 
DWF ZAP POZZO AREA RZEKA RNA E AR 
Cierpienia miłosne 
p . pr 
« 
krawca-poety p. Zajączka 
ku czci jego wierszem opisane. 
Łodź, 2} wrzetuia [smaczną jak pączęk, cóż dziwnego, że, 
Pan Teodor Zajączek, krawiec dam- | kochał ją poeta Zajączek? Ale ona wy“ 
ski i męski teraz właśnie przeżywa | niośle: 
swój „wiek męski i klęski". Wszystkim — Co? Ten krawiec? — No, wisz 
co'go nie znają — tu wyjawić dziś mu- |pan? Co, ja sroce wypądłam? Chyba 
szę że nie tylko w żelazku, lecz i w pier” | w oczy mi kpisz pant... 
siach ma duszę. Cierpial biedny nasz krawiec i poeta 
— Ha, ha! Duszę? — zawoła jakiś | zarazem, że Helenka,z nim nie chce do 
„sceptyk - esteta" — Krawiec z dusza? | „kintopu' pójść razem. 
To pytanie! Może jeszcze poeta? Szyjąc smoking, łzy ronił na nogaw” 
Właśnie, właśnie panowie! Daję |Kt na kohiierz, bowiem wiedział, że do 
słowo najszczersze: jest poetą Zajączek | „nief' „abstyfika” się żołnierz. 
no i cóż? Pisze wiersze... Gdy w kra” Dnia pewnego, gdy ięczał z tej nie” 


| 


Marysia włoży czarną su- wciąż; pisze... 


więckim zakładzie spokój ma, no i ci“ 
szę, wtedy rzuca nożyce i wierszyki 
O tym królu bez serca, co 
na imię miał Herod i o smutkach R. 

o 


krzesła Rozenberg. — Przećleż nie pozwolicie Wjkci co była narzeczoną złodzieja i 0, 


żebym poszedł nago na ball... 
Kuki. 


Go usłyszymy przez raŭjo 
dziś, w sobotę 


22-go września? 


12.00—13.090 — Muzyka z płyt 
wych firmy „Józef Weksler* 


gramość no- 


lojeja! 
Pisał wiersze flasz P Sf GE I 


(Warszawa, Mar- Czątko apetyczne i świeże. 


srogich bandytach, — AŻ ba adcy — 
`i i fi 16104 6 


robił przymiarki, i „się palit Zajączek 
do fertycznej kucharki. Tu się właśnie 
zaczyna ta historja żałosna, wielka roz: 
pacz poety i tragedja miłosna. 
Było tak: w oficynie , — lewe drzwi 
— na parterze była „kuchta” — dziew” 
Żywej wagi 


szałkowska 132) — Jereralnego Przedstawiciej- Sto kilo — krawiec cenił jej tuszę (trus 


stwa na Polskę Wytwórni Angielskiej , 
sters Vcice*, 1, Suppe: Uwertura „Chłop i poc= | 
ta 2 Rimskij - Korsakow: Hymn do słońca; 3. 
Bach Aria: 4. Bellini: Arja z cp. „Purytanie”; 
5 Gerrano. Pieśń „Te quiero": 4. Haydn Wood’ 
Śpiewające ptaki; 7. Kreisler: Piękny rozmaryn; 
8, Muzyka lekka. 13.00—13.10 -- Syna} czasu, 
hg'nat z Wieży Mariackiej w Krakowe, komu- 
nikai lotnicza - meteorologiczny. 13 1(-—15.00 — 
Przerwa. 15.00—15.20 — Komunikaty. meteoro- 
logiczny, gospodarczy, nadprogram. 15.20-17.00 
Przerwa. 17.000—17.25 — Odczyt orz. z racii „iy 


lina Krahelska, 17.25—17.50 — Odczyt p. 
py radjóstacji odbiorczych telefonicznych i tele- | 
graficznych (Dział „Radjotechnika'') — wygl. 
kpt. St. Naworolski. 18,.00—]19.00 — Program dla 
dzieci — Transmisia z Krakowa. 19.30—19.55 — 
„Radiokronika* — wygłosi dr. Marjan Stępow= 
ski. 20.05—20.30 — Przerwa. 20.30 — Muzyka 
operetkowa. — W przerwie biuletyn „Messager 
Polonais" w języku francuskim. 22.00—22.05 — 
Sygnał czasu, komunikat lotniczo - meteorolo- 
giczny. 22.05—22,20 — Komunikaty P, A. T. 22.20 

—22.30 Komunikaty: policyjny. Sportowy, 
nadprogram. 22.30—23.30 — Muzyka taneczna z 


danciugu (Daza*. Orkiestra pod kier. W. Rosz-! 


kowskiezo. t. F. Markush: Fuer mich gibt's eine wbiegła w 


Frau — die Putzi; 2. A. Numer. Lopez: Livery | 
Stable Blues: 3. A. Gild: Pragnę Twoją e —- 
tango: 4. H. Bozi: Blind Druk: 5. W. Kollo: 
tylko T¥ Blmos; 6. P. Rese, A. Tilzer: Just T 
Hoir Of Love: 7. R. Więdoeft: Saxophon; 8. L.. 
Polack. Al. Shermani 
naldson: A. Shady Tree — boston; 10. I. Yellen, 
Ager: Sugar: 11. M. Ager: Aint The Sweet; 12, 
T. Snyder: It Was Only A Sim Shower. 


Dyżury aptek. 


dyżurują apteki: N. Epszteina 
1. Bartoszewskiego (Piotr- 
M. Rozebluma (Cegielniana 12), 
J. Koprowskiego (No- 


Dziś. w nocy, 


Piotrkowska 225). M 
kowska 95), 
Gorfeina (Wschodlia 54), 
womiejska 15). (b 


IOOOOCOONOC" phi w 0 wę mma ma mm 


„Mis Ma- | dno — czasem trza tuszę więcej cenić, 


niż duszę) Miała imię: Helenka, buzię 


zwykłej boleści, w „ubikacji* napisał 
krótki wierszyk tej treści: 


„Stara kuchta, szantrapa, sie całuje 


|z sołdatem. Garnki tłucze więc pani co” 


dzień bije ją batem'*. 

Gdy po sutym obiedzie przeczytała 

Tielenka wi ierszyk w „Siehem istroniu' 
zaświerzbiła: ją „ręką: - 
„lak dopadła Zajączka, * jak. go rżnę” 
ła pó głowi e, to trza było. zawezwać 
„w. migi tri“ pogotowie... Tak to cier” 
piał nasz krawiec, takie znosił katusze, 
bo nie tylko-.w żelazku, lecz i w pier* 
siach miał duszę... ea 


LJ 
Pogotowie udzieliło pomocy Teodor 
rowi Zajączkowi, który otrzymał rany 
głowy, zadane tępem narzędziem. 
| luk. 
ES D SENERE ETE 


Środek światowej sławy! 


_ ZIOLA 
MOCZOPĘ NE 95 


Są najlepszym środkiem przeciw chorobom 
Wobec zawartości kwasu krzemionkowego są również nieocenione 
godnia dziecka“ p. t. „O dziecku pracującem i | krwionośnych i zastępują kurację wodami mineralnemi. Prócz tego posiadają 
ksztalcącem się zawodowo“ — wygłosi p Ha- | Skutek nadzwycz jny. 


t. ply- | Ce ena 


źioła 


Ll. 


pudełka 


zadać we 


THE VICHY?” 


ZOŁA 
MOCZOPĘDNE 
nerek, pęcherza, gonorrhel I t. d. 
rzy zwapnieniu naczyń 
aściwości bakterjobójcze 
„VICHY 


. Labor. Chemiczne „Herba” Paris Cena 150 
wszystkich aptekach i składach aptecznych, pudełka L.JU, 


Strzał w pierś ukochanego 


i desperacki skok w fale morza. 


Do urzędu policyjnego w Konstancy 
godzinach popołudniowych 
„kobieta z bladą śmiertelnie twarzą, roz” 
wianemi włosami i zawołała. 

— Kapitan Piotr George zamordowa” 
ny w swojem mieszkaniu!... Zastrzelił go 


A. Sven Drean 9; W. Do- | jakiś nieznajomy mężczyzna. 


Komisarz policji natychmiast pospie” 
szył do mieszkania kapitana pułku lotni- 
czego George i stwierdził,.że oficer leży 
na otomanie, brocząc obficie krwią... Ku* 
la przeszyła pierś... 

Rannego w stanie beznadziejnym 
przewiezono do szpitala. Przedtem jed” 
nak zeznał, że w czasie drzemki popołu- 
dniowej strzeliła do niego z rewolweru 


Dziś i dni następnych! —=ZZ= 
Pierwszy kameralny film polski 


KROPKA NAD 


dawna jego przyjaciółka, Marja Dimitre- 
scu, którą porzucił. 

Rysopis sprawczyni zamachu odpo” | 
wiadał wyglądowi owej kob:ety, która | 
zawiadomiła policję o wypadku. 

Rozpoczęto natychmiast poszukiwa- 
nie i okazało się, że Marja Dimitrescu tar 
gnęła się na swoje życie, skacząc do mo” 
b: A 

W czasie skoku poraniła się ciężko o 
wystające kanty skał nadbrzeżnych... 

Pewien marynarz zdołał ją uratować, 
wyciągnąwszy na brzeg już nieprzytom” 
ną... 


snęj odwteziono również do szpitala. 


i miejsca po 


Nieszczęsną bohaterkę tragedii mito- | 


Teatr, jakiego | jeszcze 
nie było. 


Sztuki będą improwizowane „na 
poczekaniu" przez aktorów. 
W bieżącym tygodniu otwiera w Ber 
linie swoje podiwoje teatr, jakiemu rów- 
nego nie znajdzie się chyba w całym 
swiecie, 

Jest to teatr, który nie będzie wysta 
wiał żadnych sztuk, aktorzy nie będą się 
uczyli żadnych ról — przedstawienia bę 
dą wyłącznie... improwizowane na sce- 
nie, „ną poczekaniu", 

Zespół składa się z 10 wybitnych ak- 
torów berlińskich. Artyści ci oświadczy- 
li publicznie przy pomocy prasy, że pra- 
śną siły swe wypróbować jako imiprowi= 
zatorzy, bowiem — mie powtarzając jedy 
nie wyuczonego tekstu i nie trzymając 
się jedynie ram,  zalereślonych z góry 
przez autora — może aktor w więk- 
szych granicach rozwinąć swą indywidua 
alność artystyczną i pokazać dopiero w 
całej kę swój kunszt aktorski, 

W praktyce będzie się to odbywać 
w taki sposób: artyści grać będą bez 
szminki i bez kostjumów. Tematów do 
improwizacji dostarczać będzie wybie- 
rane każdorażowo przez publiczność i a 
publiczności — jury, Wogóle publiczność 


będzie w tych improwizowan widowi 
skach brać duży udział. 

Praca reżysera okala się będzie 

ierzania w jakim 


POOR O AREZZO WET CZE RAY TEE ESEE SERIE OE E ZET SEROWA MOJ ZO PIR = 0 OWO O GŹ 
` 


do Jczasu, w 

dana scenka (djalog monolog czy nawet 
śra ZPOW) powinna się skończyć. 
W tym celu będzie reżyser dawał akto- 
|rom znaki przy pomocy świateł elektry- 
cznych. Oprócz tego będą na scenie tu- 


mieszczone w miewidocznych dla publi- 
| alle iek czył 


czności miejscach t. zw. 
zegary piaskowe, któremi 
się kierować, aby improwizacje swe sro 
ramiczyć w czasie, 
Oryginalny ten teatr wywołał w Ber 
imet już zawczasu wielkie zainiteresowa 
Sowiecka cenzura 


teatralna 
nie przestaje się ośmieszać. 
Cenzura teatralna w Sowietach sza- 
leje... Niedawno — jak już w „Expressie* 
donosiliśmy — obłożyła ona ` zakazem 


kipi aid ge szereg sA określając je” 

ewolucyjnych". Obeanie 
i pewne sztuki w Moskwie zgo- 
Ebay i wd róg 


testów, Sa do repertuaru Wielkiej 
ogkiewskiej jedynie operę „Bu 
genoci” "Meyerbocra, pod warunkiem, ż 
mkontrrewolucyjne" opera ta, napisan 
przed stu laty, zostanie bardzo znacznie 
okrojona, Z aZ, dotyczący całego sze- 
rega innych oper, został za ny, 


Paweł Wegener 
pokaże się w Polsce nietylko na 
ekranie, ale'na „żywej” scenie 

Paweł Wegener. słynny niemiecki ar- 
tysta sceniczny i filmowy, przyjedzie w 
najbliższym czasie do Polski, aby w War 
szawie oraz Krakowie wystąpić w kilku 
gnata swoich rolach, 

będzie ono grau 
Otella oraz Franciszka Movra w „Zbój- 
cach” Schillera. 

Czy zobaczyty go również na łódz- 
kiej scenie? 
| 002000000900000000000000000000 


-|Baczność P.T. Fabrykanci | Gos?odarrye 


Nadszedł świeży transport Pasty Ea 
szczury i myszy z cebuli morskiej, Pa- 
sta nieszkodliwa dla ludzi. inwentarza 
4 drobin. 

Skład apteczny 
EPSTEIN, RZGOWSKA 5. 
Uwaga: Poleca się również najlepszą 

farbę angielską w kawałkach 


do włosów. 
Dla fryzjerów specjalne rabaty, 


Role główne: 


Lili Romska, Stefan Szwarc, Bianka Dodo [i 
Reżyser; Juljusz Garden. 


Operator: Seweryn Steluwnrzej. 
50 groszy i i złoty. 
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Di premiera! Di premjera! 


ZÓŁTY PASZPORT 


E Dramat NOEMI" z życia rosyjskiego. FEEEZMNZRCZZZJ 


SPLENDID 


OTWARCIE 
SEZONU !!: 


NAJWIĘKSZE ARCYDZIEŁO FILMOWE SEZONU 1928/29. I ie 


FiLM ze złotej serji obrazów wytwórni „Sowkino* w Moskwie. 


FILM, który każdy widzieć musi. * 
FILM, o niezwykłej wartości artystycznej. 


FILM, dla którego każdy będzie miał jedynie słowa zachwytu. 


FILM ten, to chluba młodej rosyjskiej sztuki filmowej, 


10 aktów prawdziwej 


TEATR KAMERALNY. 


Dziś, w sobotę, oraz w dalszym ciągu jutro, 
w poniedziałek i wtorek pełna humoru i senty= 
mentu komedja de Flers'a i Caillavet'a „Romans 
pana kasjera” z Stefanem Jaraczem w popisowej 
roli zdradzoneżo kasjera bankowego. 

W środę premiera „Szczęście Frania" Pe- 
rzyńskiego. 

Jutro, w niedzielę, o godz. 5 02 południu 
„Papierowy kochanek* po cenach zniżonych. 


TEATR MIEJSKL 

Ostatnie dwa przedstawienia „Golema“ dane 
będą: dziś, w sobotę, o godz. 4 po południu oraz 
w poniedziałek o godz. 8 m. 30 wieczorem. 

Dziś ceny najniższe, w poniedziałek — zni- 
żone. 

„ZAKLĘTA ŻABA I JAŚ CHWAT*, 

Pod tym tytułem wystawia teatr miejski w 
najbliższą niedzielę nową bajkę 3-aktowa p. 
Szelburg - Zarembiny, urozmaiconą obficie śpie- 
wem i tańcami. 


cz paktu imni ana aanb || 


A (ULJAN GOŚTYN. GOSTYN. SA 


Piekło miłości i zbrodni. 


(WSPÓŁCZESNA POWIEŚĆ SENSACYJNO = OBYCZAJOWA). 


jonaasa 


y 
d 
|| 
A 
| 
4 
| w / 
td 


Nee IR 153 0 gral TZ 905 R 10 Tą e TTG tą a R 200 DY T M s ly a U 6 z ae 
16) 


IW pół godziny potem do lokalu | prawdę nie żyje?... — pytał dalej niesz- |S 
„ciotki Irmy“ sprowadzono przelęknio- | częśliwy ojciec, nie wierząć jeszcze tra- 
nego staruszka, ojca zmarłego. gicznej, wieści. 

Służący, który zawiadomił starego | — Możemy wejść... Ale uprzędzam 
Baumana o śmierci syna, rzekł zdysza- | pana. bez krzyku.. W sąsiedniej sali sie 
nym głosem: dzą goście... Nikt nie powinien wiedzie! 


— Nigoko z krewnych nie paratoi o tem co się: tu stało... Zależy mi na tem |- 


w domu.. Musiałem sprowadzić ojca... la panu też chyba powinno na tem zale- 
Dowiedziałem się, że nieboszczyk miał: żeć... 
żonę i dzieci... Wyszli na kurytarz. Irma otworzyła 
— Dobrze.. — odpowiedziała Irma. | drzwi szóstego pokoju. Stanęli na pro- 
— Wprowadzić go do oddzielnego .po-| Z0. Starzec na widok syna, leżącego 
koju... Zaraz tam przyjdę... nieruchomo na potarganem łóżku, onie- 
Dała kilka poleceń Reginie, która| miał z przerażenia. Łzy mu stanęły w 
miała ją zastępować przy bufecie i uda- oczach, chciał krzyknąć, rzucić się, na 
ta się do pokoju, oznaczonego nume-|Syna, lecz przypomniały mu się słowa 
rem 7, gospodyni lokalu i, 
Na kanapie siedział niski, szpakowa- |krzyk buntu i rozpaczy... Ale wzrusze- | 
' ty jegomość o bladej, inteligentnej twa-|nia nie mógł zamaskować... Zaszkliły 
rzy. Był ogromnie zdenerwowany. Głos | mu się oczy... Wargi posiniały, a twarz 
mu drżał, gdy mówi, a ręce dygotały | cała ułożyła się w jakiś grymas wstrę- 
jak w febrze, tu i rozpaczliwego żalu. 
— Gdzie mój syn?... Oparł się o framugę drzwi i załza- 
Irma weszła do pokoju. wionem okiem powlókł dokoła. Opar- 
— Leży w sąsiednim pokoju... — od-| nął wzrokiem łóżko, kanapę, na której 
parła gospodyni lokalu. leżała marynarka i spodnie, stół, na któ 
— Chcę go zobaczyć... Czy on na-lrem widniał kołnierzyk, krawat.i spin- 


— zapytał, gdy 


E W rolach głównych: 
Wys ayiti teatru artystycznego Stanisławskiego w Moskwie 


stłumił w sobie], 


jak w 
filmtie 


biesiady artystycznej. 


ZZ z WO O 
llustr cja muzyczna pod batutą A. Czudnowskiego 
p zz i O OO 


W sobDiy j ret od godz, 12 do ej cena wsad niej. SO mowy i € zh. 
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UBEZPIECZENIE 


obligacji 45 premjowej pożyczki inwe“ 

stycyjnej 1928 r. od losowania afńnorty” 

zacyjnego odbyć się mającego w dn. 1 
października r. b. przyjmuje 


KANTOR WYMIANY i LOTERJI 
Józef HiRSZBERG 
Łódź, Piotrkowska 24, tel. 8-44, 46-54, 


ki. pantofle, stojące przy łóżku, miskę 
z wodą i małą szaikę nawpół otwartą, 
z której wystawał rąbek pewnej części 
damskiej garderoby. 

W pokoiku unosił się mdły 
tanich pérfum i mydła „Pulsa”. 

Bauman otarł łzy chusteczką i zbli- 
|żył się do łóżka. Przez chwilę patrzał; 
na stężałą, siną:twarz trupa, zachwiał 
isię na nogach i tłumiąc krzyk w gardle | " 
| jęknął głucho: 

— Mietku, Mietku!... Coś ty zrobił?! 

— Ciszej!... — syknęła Irma, zamy- 
sang drzwi. — Mówiłam, że bez hała- 

Tam są ludzie... 

Wiat spojrzał na nią błagalnym 
wzrokiem. 

— Dobrze.. Dobrze... — szeptał. — 
Już będę cicho... Tylko dajcie mi się 
wypłakać... Przecież to: mój syn... mój 
SYN.. 

I tkał cichutko, przykładając chu- 
steczkę do ust, by nic nie było słychać. 

A w sąsiedniej sali skrzypek i piani- 
sta wygrywali ostatni szlegier — „Rata- 
tek“. Słychać było podniesione głosy 
gości i brzęk szklanek. 

— Chodźmy.. — rzekła wreszcie 
irma. — Musimy pomówić... Nie mam 
CZASU... | 
Staruszek podniósł się. Otarł łzy i 
spojrzał jeszcze raz na zastygłe zwłoki. 

, Usiedli w drugim pokoju na kana- 
pie. 

— Syn pański umarł nagle... — roz» 
poczęła Irma, — Był u nas częstym go- 
ściem.... 

Starzec zatrząsł się z oburzenia, 

— Słyszałam, że ma żonę i dziswi... 
— ciągnęła dalej, 

ak. 


Nigdy jeszcze lupanary i życie nocne Moskwy 
nie były przedstawione z takim realizmem 


Zółty paszport. 


zapach) 


SPROSTOWANIE. 

W ogłoszeniu firmy Fantulis (skład 
śniegowców i kaloszy Ogrodowa 2). 
wydrukowanym w „Expressie* z dnia 
15 b. m. (numer sobotni) wkradła się 
omyłka, a mianowicie: 

Pepege Gabardina kosztuje zł. 23 pa* 
ra, a nie jak było omyłkowo podane 
zł. 28.—. 


— W Łodzi mieszkają ?... 
— Tak.. 
— Mhm... Chciałabym państwu po- 


móc... Przecież to nie wypada, żeby oj- 
ciec rodziny zmarł. no... u mnie... praw 
da Pan to przecież rozumie.. Łódź 


aż miastem plotkarskiem... Zaczną za- 
raz mówić, że syn pański przebyw: ut w 


azalia lokalach, że zdradzał ż0- 


. D'a pańskiej synowej nie będzie 
rii rzeczą zbyt przyjemną... Syttowa 
pańska jest jeszcze pewnie młodą nie- 
wiastą, prawda?... 

— Tak... 38 lat... 
— Widzi pan.. Zatruje jej pan życie. 
A wreszcie zaszkodzi pan sobie Same- 


mu... Popsuje pan sobie opinię... Pań 
ma chy ba stosunki ze sferami towa 
rzyskiemi, zaczną pana unikać... 

— Tak... Ja to rozumiem.. — bą- 
kał Bauman, marszczył czoło. — Ale 
jakie jest wobec tego wyjście... Co ja 
mam teraz zrobić?. 

— Weź pan stąd trupa... — rzekła 
tajemniczo Irma, nachylając się ku 
Ba ima nowi. 

— Ja mam zabrać trupa?.. W jaki 
sposób ?... 


— Już ja to załatwię. Przyślę zo 
paru dziś w nocy do domu... Nikt nie 
będzie wiedział... Ale musi pan żamil- 
czeć o tem, że syn p zmarł w mo- 
im lokalu... Rozumie pan? 

— Dobrze, a policja?... 5 

— Cóż to policię może obchodzić? 
Syr pański zmarł wskutek ataku ser- 

„. Mógł tak samo. umrzeć umnie, jak 
e swojem mieszkaniu... Tak będzie uaj 
lepiej... Nikt się nie domyśli prawdy... 
Opinia zmarłego, jego Żoity * pana Z0- 
stanie nienaruSszona.„„ Men) 


„EXPRESS* 
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Dziś i dni następnych!!! 


OTWARCIE SEZONU: JESIENNEGO! 


KTÓRZY pragniecie w niej widzieć kurtyzanę i bachantkę, 
KTÓRYCH czaruje jej finezja i subtelność. 
KTÓRYCH pociaga jej perwersja i wyuzdanie. 
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=F Wielki film rosyiski FF 


e 
Początek punktualnie 9 \ godzinie 6,30. 
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„Gehenna litości 


Kalejdosk powe dzieje Srańejo b ylantu „ORŁOW*. 


Dr. med. 


AE 


pizeprowadui tg 


im aż bi ja <Ą KŁOSOWICZ Stanisław 
(Benedykta) 1.|BX SIERPIŃSKI Longin 


Nadeszty $ni egowee peciit choros ea $-EFFEL Bartłomiej 


Damskie pelosi po „jenich cenach sle ka i każe! cj GAŁĘCE! Jerzy 
następującyc światiem, (Lampa 
Tretorn szwedzkie—Gabardina at 30.00  kwarcow ) 4 kał EA jan 
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uczestn cy I-go Biegu Dookoła Polski 


ROPROWSKI Boiesław 
GAŁĘCHI Marjan 
SZYMAŃSKI Leon 
NESZPER Henryk 
_ (wszyscy sklasyfikowani) 


Kwadrat ryskie Jersey 20,00 | "zyjmuje ad B - 11 +17 z k 
ERE Gsbałdiia © "2400 lend OA Eo B) £Ą przebyli 1200 klm. bez najmniejszego defektu 
. Luksusuwes 30.00 
* Pepege Jersey  „ 20.00 > sj na rowerach 


Gabardina „ 23,00 
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Dr. med. marki 


Skład Hurt i Detali X 
Kaloszy | Suiegowsów > KOTA m Łódź, ul. Kilińskiego 98. 
TEJ FA NM T ULI = 6a | Specialista chorób aA 
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wych” Naświetlanie| _ 
lampą kwarcową. 
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Moniuszki 11, 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów ł gabinet denty- 
stycztiy przy (iórnym Rynku 


JRKOB 


ROUTE 


Piotrkowska 79 
{ia brama) 


DI 6 od 3—5 u Š f 22. 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 | oddzielna poczaki CORI AT POWRÓCIŁ 
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y deczka całkowita zmiana programul; weneryczne elek- 


kich) przynnuje 
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nuda życia "JB na manowce dk awantur i przygód 
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Chege uniknąć natłoku uprasza się Sz 
Publiczność o przybycie na p.erw-ze seanse. 
LE Kasa czynna od godziny d-ej, 
— Nastepny program; „NAPIETNOWANA” — 
MORSA i: DEL. CEBA 


został zaangażo vany . 


astaan program 
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{Tragedia w Alpach) 
W rolach głównych: 
"a Lucy Doraine 
i znakomity 


i Włodz. Gujsorów. 
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Dlaczego przyznano Turystom 


walcover z meczu z T. K. S-em. 
Fioletowi przesunęli się na 9 miejsce w tabeli 


Sprawa meczu Turyści — T. K. S. 
rozpatrywana była kilkakrotnie na po” 
siedzeniach Wydz. Gier i Dyscypliny 
Ligi. Jak wiadomo w barwach T. K. S 
na meczach przeciwko Turystom i d: 
kowi brał udział nieuprawniony zawod- 
nik Suchocki, który uprzednio zdyskwa” 
lifikowany został przez Ligę. Zarząd T. 
K. S-u tłumaczył się. iż nie miał wogóle 
pojęcia o dyskwał fikacji Suchockiego, 
gdyż żadnego pisma w tej sprawie nie 
otrzymał. Tymczasem sekretarjat Ligi 
wysłał w tej sprawie do T. K. Su pole* 
cone pismo, które jak stwierdzone zosta” 
ło przez Urząd pocztowy odebrał jeden 
z członków Zarządu T. K. Su Wobec 
tych danych, Wydz. Gier Ligi opiera" 
jąc się na odpowiedniem paragrafie Sta” 
tutu, zweryfikował zawody Turyści T 
K. S. na korzyść Turystów i Śląsk T: K. 
S. na korzyść Śląska. Obu drużynom 
przyznano 2 punkty i stosunek bramek 
3:0, Wobec tej uchwały, tabela ligowa 
przedstawia się obecnie następująco: 

* Gier Pkt St. brm. 


1) Warta 20 30 43:23 
2) Wisła 20 27 62:27 
3) Cracovia 20 27 44:29 
4)1.F. © 20 26 49:35 
5) Lezja zl 26 55:32 
6) Pogoń 21 26 51:44 
1) Polonia 21 24 50:41 


oczaruje wkrótce człą Łódź, grą w 
pierwszem amerykańskiem 


MEPOTRZENY CZLOWIEK. 


W dwuch- grupach 


„rozgrywane będą mecze 
| finałowe klasy B. 


Na ostatniem z: Wydz. Gier 
i Dyscypliny ŁZOÓPN. postanowiono, by 
ółfimałowe mecze o mistrzostwo klasy 
„rozgrywano w dwóch grupach. 
l grupa: Hasmonea, Burza, mistrz oa 
kręgu piotrkowskiego oraz klub zgierski 
który zajmuje LR najbliższe miej- 


sce be Sokole 
trz drugiej grupy łódz- 
kiej, U grua mS II, Sokół Il, oraz mistrz gru- 
PY osie 
Na przyszłą niedzielę wyznaczono fuż 
następujące mecze pół-finałowe Burza 
(Pabj.) — Hasmonea — na boisku PTC. 
o godz. 1 Irano, Sokół II — ŁTSG. Il o 
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Mecz Ł T.S.G.-Polonja 


odwołany. 


Dowiadujemy się, że w dniu wczoraj- 
szym nadeszło pod adresem Zarządu Ł. 
Z.O.P.N. pismo z Wydziału Gier i Dysc. 
w Warszawie, zawiadamiające, iż nazna 
czony ma dzień 24 bm. mecz o wejście do 
extra klasy ŁTSG. — Polonja żostał na 
prośbę Połonji bydgoskiej odwołany. 
Termin przesuniętego meczu nie został 
jeszczę ustalony, 


|po Brazyfji odniósł drugie 


godz. 11 rano na boisku Sokoła zgierskie 


8) Czarni 19 21 38:37 
9) Turyści 20 19 40:38 
10) Warszawianka 18 18 33:36 
11) Ruch 19 17 26:32 
12) Ł. K. S. 20 14 37:45 
13) Hasmonea 20 11 35:55 
14) T. K.S 20 6 28:75 
15) Śląsk 20 6 17:60 
o) 


Jakie imprezy sportowe 


odbędą się dziś 
Program imprez sportowych przed- 


stawia się w bieżącym tygodniu niezwyk- |S, godz. 16 TUR, — Szturm. Mistrzostwo 


le bogato. Na pierwszy plan wysuwa się 
impreza kolarska S.S. Unionu, która 


*|oprócz wyścigów kolarskich o mistrzo- 


stwo klubowe i Łodzi przewiduje. defila 
dę łodzian uczestników biegu kolarskie- 
go dookoła Polski wraz z zaproszonym 
Więckiem z Bydgoszczy. 
ednocześnie w związku 4 zjazdem 
gwiaździstym motocyklistów do Łodzi, 
urządza S.S. Union w czasie wyścigów 
kolarskich t, zw, ymikhanme t; j. jazdę 
taną humorystyczne- 


cały szereg atrakcji, dotąd mienapotka- 
0 i g arped rag ira 

i icy zj gwiaż- 
dzistego do Łodzi w A 40 osób. 
Gymilchanna rozpoczyna się o godz. 3-ej 

popołudniu na torze w Helenowie 

© Lekkoatieci mieć będą również niela 
da sensację w postaci biegu o mistrzo- 
stwa Polski na 3000 kim, steeple rę 
Udział w biegu y en ana 


wia się następująco 


W dniu ŁKS, ko 


Sobota: boisko «i, Wodna Słowacki |się będą ` w rb, na 


Drużynowy bieg Ł. K. S-u. 


Start w Krzywiu pod Zgierzem. 


jutrzejszym urządza 
larski bieg drużynowy na przestrzeni 100 | latach, 


Turyści czy I F. C.? 
Przed jutrzejszym POCZCIE o mistrzostwo 
gi. 


Jutrzełsze zawody o mistrzostwo Li- 
gi P, Z. P. N. Turyści — I.F. C. zapo* 
wiadają się niezwykle ciekawie. Jak do- 
noszą pisma katowickie I F. C. jeszcze 
nie zrezygnował z szans zajęcia I-go 
miejsca w tabelce i pragnie nadrobić 
teraz utracone punkty. Do Łodzi zjeż* 
dżają katowiczanie w najsilniejszym 


i jutro w Łodzi. 
— Bieg. Mistrzostwo kl. B. boisko WK. 


klasy B. 

W Kaliszu KKS, — Jutrzenka, Mi- 
strzostwo kl, B 

Ww aah Hasmonea — PTC, o 
godz, 11. Zawody towarzyskie, 

Niedziela: boisko WKB. o godz, 11 
Zawody o mistrzostwo Ligi Turyści — 
IFC. U Turystów Kahan na środku ata- 
ku, Na przedmeczu Kadimah — Orator- 
jom o mistrzostwo kl. B. Boisko WKS. 
godz. 14i 16 zawody o mistrzostwo Tury 
ści II — Orkan II i Turyści Ib — Orkan 
L Boisko ul. Wodna: AK 9-ta Pagoń— 
Śztern, Mistrzostwo kl. B. O godz, 13.30 
GMS, — WKS. o mistrzostwo klasy A. 
O godz. 16 Union — Sokół (Zgierz) o mi- 
strzostwo kl, A, godz. 11-ta Hakoah — 
ssij (Kalisz), Zawody o mistrzostwo 

as 

W Pabjanicach o godz. 11 PTC. — 
ŁKS. Zawody o mistrzostwo klasy A. W 
Zgierzu godz. 11 AE — Orię; Za- 
Mu: | Na bo o maenpo kd. B 

a bo: 


e EKS. odbywać 
oisku DOK nh 


daną R w poszczególnych 


składzie, pragnąc jednocześnie zrehabi* 
litować się za zeszłoroczną porażkę w 
stosunku 2:0. Turyści przygotowują się 
równieź b. pilnie do tego Spotkania, Kie” 
rownictwo sekcji powierzyło kierowiie 
ctwo napadu Kahanowi, który naipraw” 
dopodobniej podoła swemu zadaniu. Pa 
dłuższej przerwie wystąpi również We: 
liszek na swej pozycii środkowego po” 
mocnika. Skład Turystów przedstawiać 
się będzie następująco: Michalski Ù 
Karaś, Kubik Al. Hinc, Weliszek, Kuła- 
wiak, Frankus, Batczewski, Kahan, Wy 
glowski, Michalski II. 

Zawody powyższe, które odbędą się 
o godzinie ll-ej przed południem na bo 
isku D. O. K, wywołały ogromne zain: 
ee w sferach Sportowych Ło 

zi. 

Meczem kierować będzie p. Kruko* 
wski z Warszawy. 
URRETA TRASTZCEŃ 


Ł. K. S.— Ruch 
Dziś uda'e się ekspedycja 
Ł. K.S, do Katowic. 


W dniu dzisiejszym o godz. 3.15 uda» 
je się drużyna ŁKS-u do Katowic, celem 
rozegrania WA mistrzowskiego z 

W skład ekspedycji ŁKSa 
wchodzą następujący prace, Mila, Pile 
Jasiński, Marek, Trzmiela, Śledź, Aldek 
Król, Moskal, Sowiak, Durka, CM i Ja- 
siński, W jakim składzie kad wiczenie wy 
stąpią jeszczę nie zostało ane. 


Prosaa— Hakoah 


Kaliszanie przyjadą 
na mecz. ` 


Donoszą nam z Hakoahu łódzkiego, 
że pod adresem klubu nadeszło pismo od 
Prosny kaliskiej, w którym us: 
wbrew i 
z rozgrywek mistrzowskich nie rooli 
się i rozegrają w Łodzi spotkanie z Has 
koahem, Mecz ten, który odbędzie się w 
niedzielę o godz. a. Wodka południem 
na boisku przy ul zapowiada 
się interesująco. Biało-niebiescy, którzy 


kim, Jak już donosiliśmy nagroda prze-| Start nastąpi w erzem 

chodnia ŁKS-u z sk własność te |o godz. 9 rano. Meta Miz poj poj a znajckią się Erare Ly żyj ay ej formie 
go towarzystwa, istoto drużyna w osta | wiu. wystąpią w najlepszym 

tecznym wyniku zawodów urządzanych Do biegu tego zgłosiło udział ca- 


w ciągu pięciolecia tj. od roku 1928 do ły szereś drużyn kol 


1932 włącznie osiągnie najlepszy wynik 


przyczem za podstawę obliczenia Przy- (Poznań) oraz dwie drużyny I URS 


jęta bedzie suma czasu, osiągniętego 


Sukces łódzkiego boksera 


na meczu w Brazyjji. 


Łódzki bokser Gerbich, który przed 
niedawnym czasem udał się na tournee 
sensac 

T UŁ zmie- 


cięstwo. dniu 15 bm. G 


rzył się z mistrzem marynarki brazylij- |bich zamierza jeszcze przez jakiś. Czas po 
skiej Sewerino i Concha i pokonał go na |zostać w area gdzie spotka się z tam 
punkty. - tejszymi znanymi 
ność zgotowała łodziannowi długotrwa- |nie wraca do 


Licznie zgromadzona 
łe owacje. Wśród obecnych na meczu po 


, a mianowi- 
cie: Rekord, Resursa, TZS. A syg 


laków, zamieszkałych w Brazylii, znajdo 
kir się poseł Polski w Brazylji p. Grabo 

odienknowi © gratulował zwy- 
sez łodzianinowi Gerbichowi. Ger- 


mA Poj, a następ 


Ostatnie nowiny zagraniczne. 


Międzynarodowe zawody lekkoatle- 
tyczne Węgry — 
A zwycięstwem Węgier w stosunku 

:47 f 


% 
W Paryżu włoch Toricelli osiągnął 
nowy rekord włoski w biegu na 20 km. 


przebywając tę przestrzeń w 15.30 min. 
przed francuzem Benoit. 


* 
Amerykański pływak Samson usta- 


nowił w Graydon nowy rekord angiel- 
«ki na 200 yardów w czasie 2,32,2 min., 


4 


Potenszajac dotychczasowy rekord o 
* 

Międzymiastowy mecz temisowy 
Czechosłowacja — Włochy przyniósł 
zwycięstwo tennisistom czeskim w sto- 
sunku 7:5. O rozstrzygnięciu zadecydo 
wało zwycięstwo Malecka i Sady nad 
Bocciardem i Balbim (Włochy) w sto- 
sunku 5:7, 6:3 i 6:3. 

Mistrzostwo Ameryki w  tennisie 
zdobył francuz Cochet, który w finale 
zwyciężył w pięknym stylu Huntera 
4:6, 6:4, 3:6, 7:51 6:3, x 


Włochy zakończyły|1 s 


FPT KIEJ e [EEN 
HE 


Koszykówka. 


O mistrzostwo Łodzi w koszyków- 
kę grają: dziś, t. |. w sobotę, dn. 22 bm. 
na boisku W. K. S-u o godz. 5 po poł 
Stow. Młodzieży Polskiej — Hasmonea. 

W niedzielę o godz. 10 I 1i rano na 
boisku Gevera 
Geyer — Triumt 

Ośrodek w. r z zał Y. M. C Å. 

Na boisku Widzewa o tej samej po+ 


rze: 
Absolwenci — Stow. Młdz., Polskiej 
Ł.K. . R 


Dwa rekordy polskie 


pobito w Warszawie. 


W dniu onegdajszym w Warszawie 
w parku Sobieskiego pobito dwa re- 
kordy polskie w lekkiej atletyce. 

biegu na 60 mtr, Sikowski pobił 
rekor; zdobywając czas 6,8 sek. 

"Ww biegu na 3.000 mtr. spotkali się 
dwaj zawodnicy, stanowiący wysoką 
klasą międzynarodową. Pierwszy ta 
Kusociński, triumfator w biegu na 5000 
mtr. w Pradze, drugi to Piętkiewicz 
którego starty olimpijskie w barwach 
Łotwy zwróciły ogólną uwagę. 

W blegu wczorajszym  Pilętkiewica 
cały czas prowadził, lecz na finiszu 
zmęczenie długą podróżą dało mu się 
we znaki i przegrał do Kusocińskiego w 
doskonałym czasie 6,542, lepszym od. 
rekordu ś, R. Frevera o 44 sek” + 
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Aresztowanie milionera 
defraudanta 


z resztkami straconej 
fortuny. 


Ryga, 21 września, | 

Poszukiwany przez najwybitniej- 
szych detektywów św? 1 Salomon Lie- 
berinann, ubogi żyd rys«i, który będąc 
w Holandji, został dyrektorem trustu 
14 tamtejszych naipoważniejszych ban- 
ków i okradł je na kilkanaście mii.unów 
dolarów, został aresztowany w Helsin 
forsie. 

Lieberman zeznał, 
czas trwania za nim pościgu mieszkał w 
Rydze, gdzie korzystał z opieki szere- 
gu najpoważniejszy zh obywateli Łotwy. 

Ludzie ci nie chronili go bezintereso- 
wnie, bowiem, grożąc mu oddaniem w 
ręce policji, wyciągali od niego pienią- 
dze. 

Za resztki 
landji dolarów Liebermann 
szywy paszport i bilet do Helsingforsu, 
lecz nazajutrz po przybyciu został are- 
sztowany. 


Pięciu robofników 


zabitych przez piorun. 


Z Zawiercia donoszą: 

19 b. m. po południu przeszła nad Za- 
wierciem i okolicą gwałtowna burza. | 
Robotnicy, pracujący przy budowie je- | 
dnego z domu przy ul. Paderewskiego, 
schronili się pod ścianą budynku. 

Nagle w śćianę tę uderzył piorun, 
który zrzucił kilkadziesiąt cezieł, a na- 


l 
stępnie zatrzymał się na ścianie i ug 


że przez cały | 


zdefraudowanych w Ho- 
nabył fał- 


dził w grupę robotników. 

Pięciu robotników poniosło śmierć 
ma miejSciŁ 

Dwaj inni zostali porażeni. Dzięki 
natychmiastowej pomocy, doprowadzo- 
no porażonych do przytomności. 


Zamach bombowy 
w Rzymie 
na towarzystwo dobroczynności. 


Rzym, 21 września. 

W nocy z piątku na sobote został tu 
dokonany zamach bombowy na. katolic- 
ki związek towarzystw dobroczynności 
„Opera del Cardinal Ferrari“. 

Strat w ludziach nie zanotowano, na- 
tomiast budynek z frontu został mocno 
uszkodzony, 

Wszystkie szyby z okien wyleciały 
zarówno z samego budynki. jakoteż z 
okolicznych mieszkań. 

Sama eksplozja wywołała w całem 
mieście nieopisaną panikę. O przyczy- 
nach zamachu dotychczas nic nie wia- 
domo. 


Nieznana choroba 
w Turcji. 


Londyn, 21 września. 

Z Konstantynopola donoszą, że w 
Turcji pojawiła się nieznana epidemia. 
Symptomatem choroby są wrzody na 
całem ciele. 

W Adrianopolu zanotowano już 30 
wypadków śmiertelnych, przyczem le- 
*arze nie zdołali ustalić istoty choroby. 


Wielki straik 


we Francji 1 Belgji. 


Paryż, 21 września, 
W przemyśle włókienniczym Fran- 
cji I Belgii wybuchł dziś strejk robotpi- 
ków. którzy żądaja podwyżki 50 ceti- 
mów na godzinę. We Francji strejkuje 
80 tysięcy, w Belgii 70 tysięcy robotni- 
tów. 


C A ZZZ RZ 
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Nałwiekszy słoń 


Łodzianka 


w Europie znajduje 


w: berec e. 


Rysunek dwubarwny Ot. Dobrzyńskiego. 


Latający a ayeni ubezpieczeniowy. 


Towarzystwa asekuracyjne korzystają z usług 
aeroplanów. 


Właściciele wielkich obszarów w A- 
meryce obsianych zbożem, chętnie u- 
bezpieczają swe zbiory na wypadek pc 
żaru, który rokrocznie niszczy wiele niw 
w czasie ich dojrzewania. Możliwość po 
żaru jest tem większa, im znaczniejsze 
są upały i im okolica gęściej jest zalud- 


Osa 


spowodowała katastrofę 
samochodową. 


Londyn, 21 września, 

Wydarzył się tu niezwykły wypa- 
dek katastrofy . autobusowej, Pewna 
młodą kobietę, która prowadziła auto, 
ukąsiła osa. Szoierka przeraziła się, 
straciła panowanie nad kierownicą i 
wjechała na słup telegraficzny. Skutki 
tego były straszne. Dwie osoby zosta- 


ły zabite, szoferka odniosła ciężkie ra- 


ny. 


e A z M mm 
W Łodzi zi. 400 miestęcznie.—Zamiejscowa 5 zl. 


Pr enumerata ng) oz ra T zzo 


Qodziny przyłęć redukcji 6—2 
go pol Rękopisów ulezamówice 
wych nie zwraca się = — = 


Ogłoszenia: 


niona. Również brak licznych strumieni 
przerzynających dawne stepy, poprze- 
mieniane na rolę wpływa na niebezpie: 
czeństwo łatwego rozszerzenia się pc 
żaru, 

Rokrocznie zatem, a”*nci towarzystw 
paścwwch jeżdżą autami po połach i 

wielka je według możliwości pożaru, 

ug tej klasyfikacji zaś towarzystwo 
szą? następnie wysokość stawki ase 
kuracyjnej. 

Ostatnio jedno z towarzystw wpadło 
ną pomysł zakupienia samolotu i wysła 
nia na nim agenta szacunkowego, Oka- 
zało się, że agent ten, mając z góry ide- 
alny gizegląd położenia pól, w przecią- 
gu kilku godzin. lotu wykonał pracę, na 
którą- inaczej musiałby zużyć kilka ty- 
godni, Wobec takiego wyniku, towarzy- 
Da to zalkupiło całą flotę powietrzną 

dla użytku swych agentów. 

Najmniej zadowoleni z tego są miektó 
rzy agenci, którzy skutkiem takiego w 
sprawnienia parcy zostali zwolnieni 
z zajmowanego stanowiska. 


| 7511 97996 106377 139761. 


się w ogrodzie zo Ologicznym w Lipsku. 


129 tysięcy dolarów 


za jeden występ Paderewskiego 
w filmue dźwiękowym. 


CERLIN, 22 września, 


Paderewski zaangażowany został 
przez wytwórnię filmową Metro Gold. 
wyn Mayer do odtworzenia głównej ro. 
li w filmie dźwiękowym. Paderewski 
otrzyma  honorarjum w wysokosci 
120.000 dolarów. 

Na zdjęciu Paderewski z żoną. 


Loferia Państwowa 


W ti-tym dniu cłągnienia 5-tej klasy 17-tef 
państwowej loterii padły nastepujące wygranet 
GŁÓWNE WYGRANE: 

Zt. 300.000 na nr. 52610, 
ZŁ. 75,00U na nr. 145554 
ZŁ 50.000 na nr. 50079. 
Zi. 10.000 na n-ry: 12634 101476 105008 138049 
Zł. 5.009 na n-ry: 22715 82975 93785 138938, 
Zł. 3.000 na n-ry: 35082 5230S 59414 69354 


Zł. 2.000 na ń-ry: 11444 20766 30133 42118 
48743 70123 77097 78656 86574 97474 IUL174 
113596 114355 127055, 

Zi. 1.000 na n-ry: 5703 7639 31111 33649 41034 
54403 629520 74410. 78958 86835 905 91213 90634 
104046 112291 112500 122748 132755 134509 141297 

Zł. 600 na n-ryv: 68068 25946 31467 51940 57090 
64300 64341 71414 73942 80120 86413 90465 90468, 
94401 658 96287 579 111194 116205 117144 130083 
131933 140994 141074 151376 153657. 

Zt. 500 na n-ry: 2 171 ISZ 2439 3145 4337 
4900 5761 5720 6652 8689 8964 10091 11u94 12558 
12869 14391 15587 15951 16417 16776 16817 18599 
20283 21730 22764 25842 26099 27064 29393 29334 
30927 34305 35420 35497 36969 39756 41844 44407 
48168 45694 52182 470 799 815 53081 118 346 689 
54579 866 55727 890 58127 937 59537 60930 61008 
336 63508 64697 65057 251 509 66521 918 71627 
814 72847 74813 76362 525 897 80750 82369 816 
83502 84298 780 87311 88754 90596 91557 92244 
547 94654 95183 96042 254 98701 99088 100357 
101999 102665 103128 105379 106006 798 107444 
107689 108081 109762 110151 110815 113462 113593 
837 117744 118652 119045 497 120808 121423 
126586 131268 133046 373 569 999 134296 135107 
200 202 484 509 137539 816 139168 785 140774 
141450 142320 143458 146994 147559 148090 488 
149889 151817 152391 153869 154289 345, 


ZWYCZAJNE: 8 gr. za wierse milimetrowy tna siron 1U szpalt. W IEKSCM. 


40 groszy'za wierz mil*netrowy (os stronie 4 szpalty). Żaręczyuov.e I zaślubin pe 


Omioszeń administr 


ia wydawniktwe „Republiks“ sa. s ogr odpow. Wisdysiaw Polak wy drukarni Republiki" sp. Z ogr. odp. Piotrkowska 49 i 64 


tekście 10 zl. Zamiejscowe a 5U proc Zagr o 100 proc drożej Za terminowy drna 
mie odpowiada Drobne 10 gr Poszuk pracy 5 gr Naimu 50 gr. 
Ugloszenia kolorowe (minimalne wielkość 


świerć stroap) L00 procent aroseg 


Redaktor odpow. Jan Lirobelniak 


